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Gdy zamilkły „brzęczyki"
DORA DCY NA U KO Wl 

MINISTRA ROLNICTWA

i
 Prezes Rady Ministrów po 

wołał na- stanowiska dorad < 
eów ministra rolnictwa: i 

£ Felicjana Dembińskiego — ; 
} profesora Wyższej Szkoły | 
? Rolniczej w Poznaniu i. inż. • 
/ Witolda MaringPa — z wy i 

działu Nauk Rolniczych • 
Polskiej Akademii Nauk. \ 

< Na zdjęciu: prof. Felicjan > 
* Dembiński w biblio Irce za- [ 
' kładowej. Prof. Dembiński, )

I
 kierownik zakładu roślin ;

przemysłowych i zakładu ( 
< szczegółowej hodowli. roślin i 
•’ w W SR w Pozuart -i, zajirió- » 
' wał się dotychczas szczegół. . 
) nie uprawą roślin oleistych ( 
; o-raz wprowadzaniem do pro •' 
? dukcji nowycli odmian tych ; 
/ roślin. j

CAF — fot. Szypcrko •!

Pi<‘i*wsz\ raz po wojnie

Pilot odpowiada przed sądem 
za spoworiaY/snie katastrofy lotniczej

KATOWICE (PAP)
Przed Sądem Wojewódzkim M 

Katowicach rozpoczął Się pierw­
szy po wojnie proces o ustaleni'

Ponure kulisy 
„działalności3
dwrb pnownhów 
b. UBf/u/. ud.)Przed Sądem Wojewódzkim i w Poznaniu odbywa się proces przeciwko dwom pracownikom b. Urzędu Bezpieczeństwa —A. Zielińskiemu i L. Karpiń­skiemu.Obaj oskarżeni, pracując po wojnie w b.. Powiatowym Urzę­dzie Bezpieczeństwa w Kole, stosowali wobec aresztowanych . niedozwolone metody śledztwa, i w wyniku których jeden z o- i ftkarżonych, Wożniak, ztnari. i Mimo że działo się to dziesięć ’ łat. temu, żonie Woźniaka nie ' udzielono żadnych wiadomości ! o losie bezpodstawnie zaareszto ! wanego męża. Dopiero w os Lat- j nich latach sprawa zamordo- i wania Woźniaka wyszła na 1JSArtur Zielński (który tym- ? ; fyfcetyCZIT C t PAMczasem „dosłużył się” już ran- :gi majora) prowadzący naów-t " ARSZA ił .4 (PAP). czas śledztwo usiłował przed i Prezydium Rządu zatwierdzi Sądem tłumaczyć się, że działał ,;o uchwalę Zgromadzenia Ogól w obronie własnej Przewód | nego PAN o utworzeniu Wy- sądowv wykazał iż Zieiińsk' i działu Nauk Medycznych Poł- wystośował 'przed aresztowa-| skiej Akademii Nauk.

Powołanie Wydziału

niem list do współoskarżonego Karpińskiego, w którym uzgod nil z pim ten właśnie sposób obrony.Wvrok w tej sprawie będzie ogłoszony dzisiaj. (bk)
Do zadań nowopowstałego wydziału, który jest już VI wy działem PAN, należeć będzie prowadzenie badań naukowych f w zakresie dyscyplin rriedycz- • nych oraz k«t«b,r”'h » kadr we ■ własnych placówkach.

• Nowe radiostacje
• cenne urządzenia
dla radiokomunikacji i przemysłuTFAKSZAWA (PAR)

Minęły już dwa miesiące od chwili, gdy powzięta 
została decyzja rządu w sprawie zlikwidowania na te­
renie naszego kraju radiostacji zagłuszających au­
dycje w języku polskim, nadawane przez stacje za­

graniczne. Sprzęt i urządzenia techniczne służące do 
zagłuszania miały być — zgodnie z tą decyzją —
przekazane na potrzeby społeczeństwa.Jak stwierdza djTektor ge- ności przeznacza przede wszyst neralny Ministerstwa Łączno, kim dla radiokomunikacji i ści — Konrad Kozłowski, po radiofonii. Radiokomunikacji zaprzestaniu zagłuszania za- przekazano już 52 nadajniki — granicznych audycji radio- przeważnie krótkofalowe, z któ wych, podjęto niezwłocznie ro- rych część została uruchomio- bot.y związane z demontażem na, a pozostałe znajdują się w radiostacji. Prace te przebie- trakcie montażu lub przebudogają sprawnie.Uzyskane już tą drogą na­dajniki, Ministerstwo Łącz-

Julian Tyszka
prezesem
Sądu Wojewódzkiego
w Poznaniu

POZNAŃ (PAP)Przychylając się Co pro-śby dotychczasowego, prezesa Są­du Wojewódzkiego w Pozna­niu Franciszka Wróblewskie­go Ministerstwo Sprawiedli­wości zwolniło go z zajmowa­nego stanowiska.Prezesem Sądu Wojewódz­kiego w Poznaniu mianowany został dotychczasowi' sędzia Sądu Najwyższego — Julian Tyszka.

odpowiedzialności za spowodowa­
nie katastrofy lotniczej. Na ławie 
oskarżonych zasiadł instruktor z 
katowickiego aeroklubu LPŻ Sta­
nisław Jęczrnyk. Jak podaje akt 
oskarżenia, St. Jęczrnyk otrzymał 
w kwietniu ubr. polecenie odby­
cia lotu ćwiczebnego z uczniem 
Marianem Sroką na trasie Piotro­
wice — Ligota. Mimo wyraźnego 
określenia celu lotu, instruktor 
Doprowadził samolot w kierunku 
miejscowości Bobrek, gdzie miesz­
ka jego rodzina.

Pragnąc popisać się przed krew 
nyml Umiejętnością pilotażu, wy­
konał szereg ewolucji nad doma­
mi i w pewnej chwili tracąc pa­
nowanie nad samolotem,, runął z j 
nim na ziemię. Samolot, spalił się 
doszczętnie, uczeń Marian Sroka 
poniósł śmierć na miejscu, a in­
struktor Stanisław Jęczrnyk do­
znał połamania obydwu nóg 5 gdy 
by. nie pomoc ludności, zginąłby 
w płomieniach.

Przebieg rozpraw}’ wykazał, że
'skarżony już poprzednio wyko­
nywał podobne pokazy nad miej­
scowością Bobrek. Osk, Jęczrnyk 
Tłumaczył się przed sądem, że ka­
tastrofę -powodował uczeń Sro­
ka, który zablokował ster, Sad Wo 
‘ewódzki postanowił rozprawę o- 
droczyć. ażeby móc zapoznać się 
z urządzeniami sterowymi samo 

; otu podobnego typu.

wy. Ponadto przygotowano pro jekt przekazania znacznej licz­by nadajników typu radioko­munikacyjnego innym resor­tom — gdzie nastąpi rozbudo­wa służb łączności radiowej, oraz radioamatorom. Umożli­wi to m. in. poprawę stanu łączności w żegludze morskiej, cywilnej komunikacji lotniczej, energetyce itp. Pozostałe nie typowe nadajniki, które ze względu na swą konstrukcję nie mogą być wykorzystane w radiokomunikacji lub radiofo­nii, projektuje się wykorzy­stać dla celów7 przemysłowych. Np. prowadzące dotychczas „brzęczykową” działalność na­dajniki tego typu wykorzysta, ne będą do hartowania metali, suszenia drewna, sparzania róż nych wyrobów z mas plastycz­nych itp.Dla celów radiofonii przeka­zano 11 nadajników średnio- falowych. W porozumieniu z Komitetem do Spraw’ Radiofo­nii Polskie Radio uruchomiono już, bądź projektuje się uru­chomić w najbliższym czasie radiostacje regionalne w Ko­szalinie, Opolu, Olsztynie, Lu­blinie, Jeleniej Córze i Zako­panem.Warto dodać, że łączny koszt eksploatacji nadawczych urzą­dzeń zagłuszających wynosił w ub. okresie rocznie średnio ok. 30 min. zł. Na podstawie wstęp nych obliczeń ocenia się, że ok. 80—90 procent poniesio­nych nakładów inwestycyjnych zostanie obecnie wykorzysta­nych dla celów radiofonii, ra­diokomunikacji i przemysłu.
BENZA V.4 RA DZIECKA 

DLA POLSKI

W ramach umów handlowych 
na- stację graniczną Żurawica- 
Razrządowa przybywają ze 
Związku Radziecki,ego trans­
porty zboża, rudy żelaznej, ro­

py naftowej i benzyny.
Na zdjęciu : przepon, poicywa- 
nie benzyny z cystern radziec­
kich do magazynu przeładun­

kowego.
CAF — fot. Uchymiak

oełne sa informacji, najśwież-

W poniedziałek odbyła się w' 
Waszyngtonie uroczystość zwią 
zuna ze złożeniem przez pre­
zydenta, Eisenhowera przysię­
gi i objęciem przez niego po­
wtórnie stanowiska prezyden­

ta USA.
Na zdjęciu: prezydent Eisen­

hower składa przysięgę 
Fot. — CAF

Młode małżeństwa
i otrzymają zapomogi
na zakup mebli

WARSZAWA (PAP)Sekretariat CRZZ postanowił wystąpić do Prezydium Rządu o przeznaczenie z budżetu pań stwa sumy 150 min. zł dla pra­cowniczych kas zapomogowo- pożyczkowych na bezzwrotne zapomogi dla młodych mał­żeństw, zamierzających nabyć meble, których ceny zostały o- statnio podniesione. Ponadto CRZZ postuluje, aby okres spłacania rat za zakupione me­ble przedłużyć do 18 miesięcy.
Przy oberku i mazurze kończy się angielski spokoj

Kurtyna trzy razy w górę
na premierze „Mazowsza" nad Tamizą

Londyn, 22 stycznia,TZ oncert otworzyły dwa hym ny: angielski i polski.Szczelnie wypełniona widow­nia „Stoli Theatre” w Londynie wstaje z miejsc.Piosenki rozgrzewają salę sukcesywnie. Tańce i stroje bio rą ją szturmem. Coraz częst­sze brawa przy otwartej kur­tynie, na sam widok chóru, na pierwszy krok taneczny baletu. Krakowiak, zamykający część pierwszą programu, ten sam, którego pamiętamy dobrze zSa li Kongresowej w Warszawie, | rozpoczęty wiejską kapelą a 
i zakończony ogromnym wystę- • pem całego baletu przy niesły­chanie zaskakującym swoją in- Jstrumentacją akompaniamen­cie wywołuje już na sali owa­cję, trwającą parę minut. Chwi lami trudno uwierzyć, że je­steśmy nad chłodną Tamizą, że niedaleko stąd wydzwania ku­ranty sędziwy „Big Ben”, a na sali starej opery przy Queens Way — fraki dyplomatów, zimna angielska publiczność premierowa.Zaczęło się od niespotykane­go zainteresowania prasy. — Zwykliśmy przy podobnych o- kazjach byle notatkę uważać za j dar niebios; ale tym razem na- i wet cynik byłby mile rozczaro- i wany. Nieomal cała prasa an- | cielska poświęciła przyjazdowi . Mazowsza” obszerne informa­cje i artykuły. Zbiegło się to wszystko z wyborami w Polsce, wiec pierwsze kolumny' gazet

Gratulacje sukcesu wyborczego

Depesza KG KPZR do
Do Komitetu Centralnego Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej nadeszła następu­jąca depesza od KC KPZR:
Komitet Centralny Komuni­

stycznej Partii Związku Ra­
dzieckiego gorąco pozdrawia 
bratnią Polską Zjednoczoną 
Partię Robotniczą z okazji 
wspaniałego zwycięstwa osiąg 
niętego podczas wyborów do 
Sejmu PRL przez Front Jed­
ności Narodu, którego siłą prze 
wodnią jest Polska Zjednoczo­
na Partia Robotnicza.

Wyniki wyborów wykazały 
zespolenie przytłaczającej wiek 
szóści narodu polskiego wokół 
Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej, Jfego niezłomną 
wolę kroczenia drogą budowy 
socjalizmu w Polsce, umacnia­
nia braterskiej wspólnoty kra­
jów socjalistycznych, walki o 
utrwalenie pokoju i przyjaźni 
między narodami.

Życzymy Wam, Drodzy To­
warzysze, nowych wielkich suk

szych zdjęć z Polski, a wszyst­kie utrzymane w tonie nader obiektywnym, a nawet wyraź­nie nam przychylnym. Prasa angielska wielkimi nagłówka­mi ogłasza, zwycięstwo.„Daily Express”, „Daily Mail”, „Manchester Guardian”, „Daily Worker” przyniosły du­żo ilustrowanych informacji — wśród których króluje para tancerzy — Iskierko i Tymiń­ski w efektownej pozie. Tego ostatniego wielonakładowa (o-
+ na taśmie 
da lekopisu +

HANS SPEIDEL
b. hitlerowski generał, zo­
stał oficjalnie mianowany

' dowódcą wojsk NATO w i, Europie środkowej. Rząd h bański oświadczył, że Spei- H del obejmie swe funkcje w i; (i najbliższym czasie.

TRZEJ ŻOŁNIERZEh jugosłowiańskiego kontyn- 
!! gentu sił policyjnych ONZ 

• odnieśli ciężkie rany w wy- : ii miku wybuchu, miny pozo- i' stawionej przez wojska ji i' izraelskie.

TUNEL
rOD MONT BLANC

; zbudowany zostanie wspól­
nie przez Francję, Włochy 
i Szwajcarię. Będzie to naj

’ dłuższy tunel świata.

lOfiO-KILOMETROWĄ
LINIĘ

wysokiego napięcia łączącą 
Zagłębie Uralskie z Ku iby- < 
szewska, Ebekirowidą W od- , 
no. rozpoczęto budować w 
ZSRR. 'METAN01MIERZ LILIPUT
zbudował polski naukowiec 
doc. inż. Jerzy Wroński z 
kopalni doświadczalne i 1 
,,Barbura“. Jest, to w tej 
chwili na jmn iejszy meta no- ji 
mierz świata. ti

INNOŚĆ MONACO
obchodziła wczoraj święto 
w związku z urodzinami 
księżniczki, Karoliny Lnd- 
miki Jialgorzaty.

cesów w całej Waszej działal­
ności.

KOMITET CENTRALNY 
KOMUNISTYCZNEJ PARTII 
ZWIĄZKU RADZIECKIEGO24 stycznia 1957 r.* * *Do Komitetu Centralnego Partii nadeszły również depe­sze gratulacyjne od KC Ko­munistycznej Partii Argenty­ny, Danii i Szwecji.
Studenci polscy
w GRENOBLE

WARSZAWA (PAP)
W tych dniach wyjechała na międzynarodowy obóz studenc­ki do Grenoble kilkuosobowa delegacja studentów polskich. Studenci nasi, biorąc udział w tym obozie po raz drugi, prze- bywać będą we Francji ok 15 dni.

ko' i 5 milionów egzemplarzy) popołudniówka „Daily7 Sketch” nazwała Rockandrollskim.Wielką karierę uczyniły tu również pigułki lekarza zespo­łu dr. Dubrowskiego. Dr Du- browski przywiózł z kraju pod ręczną apteczkę, a w niej spo­rą ilość specyfików i koncentra tów witaminowych. Celnicy na ogół tu łaskawi, zwietrzyli spo­rą, ciężką walizę doktora i me­dykamenty zatrzymali na ko­morze celnej. Dowiedzieli się o tym dziennikarze zgromadzeni na zaimprowizowanej konferen cji prasowej i nazajutrz piguł­ki pana doktora stały się sen­sacją Londynu. Celnicy dawno już zwolnili medykamenty ku •zmartwieniu Waszego sprawo­zdawcy, który musi je łykać w myśl surowego regulaminu ca­łej polskiej ekipy, a każdy dziennik nadal rozpisuje się o nieszczęsnych witaminach. Wy­wołało to nieprzewidziany re­zultat, świadczący jednak o at­mosferze otaczającej dziś Pol­skę i „Mazowsze” nad Tamizą. Dr Dubrowski otrzymał trzy spore paczki i list od firmy „Bristol Mayers Co”. W pacz­kach były fiolki i ampułki, a w liście słowa: Dear Sir — pi­sała firma farmaceutyczna — jest nam bardzo przykro po przeczytaniu w prasie, że Pań­scy tancerze pozbawieni są tak im potrzebnych do zachowania dobrej formy witamin. Wobec tego pozwalamy sobie przesłać zapas witamin, który wystar-
(Ciąg dalszy na, sir. 2)

W Egipcie - 
Polacy na trzecim miejscu

’ Jedenasty, przedostatni etap 
Międzynarodowego Wyścigu Ko- 
larskiego^Doókoła Egiptu — Is- 
mailia—Suez (100 km) nie przy­
niósł naszym zawodnikom sukce­
su. Drużyna polska odrobiła dzi­
siaj zaledwie kilkanaście sekund 
i znajduje się w dalszym ciągu 
na trzecim miejscu, a były lea­
der wyścigu Paradowski spadl na 
trzecią Dozycię. Zwycięzcą etapu 
został Henning (NRD), przed San 
dru (Rumunia). Bedyńskim (Pol­
ska), Chcistowem (Bułgaria) i 
flcorgiewpm (Bułgaria! — wszy­
scy w jednakowym czasie S:47,17.
r’'ynov.o «l::p wygrała Bułga­

ra.
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Kampania wyborcza do par. 
lamentu w zachodnich Niem­
czech przybiera na sile. Szcze­
gólne zainteresowanie wzbu­
dzają icypowiedzi przywódcy 
partii socjalno-demokratycznej 
Ollenhauera, która spodziewa 
się uzyskać większość. Jak po­
da je

„Frankfurter 
Aligemeine Zeitung"
przywódca SPD zajął stanowi­
sko wobec dwóch zagadnień: 
obowiązkowej służby wojsko­
wej i przyszłych stosunków z 
Polska.

„Pierwszym punktem naszego 
programu wyborczego jest odwo­
łanie wprowadzonej powszechnej 
służby w Bundeswehrze. Co się 
stanie ze 135 tys. żołnierzy już 
wcielonymi do wojska do końca 
bieżącego roku pokaże — rozwój 
wypadków politycznych. Będziemy 
w każdym razie dążyli do ogra-' 
mczenia zbrojeń.

W sprawie nawiązania oficjal­
nych stosunków z Polską, tillen- 
hauer oświadczył, iż wbrew przy­
puszczeniom nic będzie to ozna­
czać uznania granicy na Odrze i 
Nysie. „Przecież — mówił Ollen- 
hauer — podjęcie stosunków dy­
plomatycznych z Moskwą nie do­
tknęło sprawy naszych granic 
wschodnich. Podobne porozumie­
nie może powsiać również z War­
szawą.”

Podana w ubiegłym tygodniu 
wiadomość, że hitlerowski ge- 
nereł Speideł ma objąć dowódz­
two sił Paktu Atlantyckiego w 
środkowej Europie na miejsce 
francuskiego generała Carpen- 
tier, wywołała burze protestów 
na Zachodzie

„Daily Sketch"
domaga się zmniejszenia wojsk 
brytyjskich w zachodnich Niem 
czech

„gdyż wielu żołnierzy i oficerów 
nie zeclice pozostawać pod dowód; 
twcm hitlerowskiego generała 
który jako szef sztabu wojsk bille 
rowskich we Francji wkroczył na 
ich czele do Paryża i ma na su­
mieniu tysiące rozstrzelanych lub 
deportowanych do obozów patrio­
tów francuskich”.

„Oesterreichśsche

protestuje również przeciwko 
zamierzonej nominacji Speidla.

„Mianowanie tego hitlerowskie 
go generała jest nie tylko pohań 
bieniem pamięci milionów ofiai 
hitlerowskiej agresji, nie tylk< 
policzkiem wymierzonym Pranej 
i Anglii, lecz również krokiem 
ISA do przygotowania wojny 
przeciwko krajom socjalistycz­
nym, w której nowy hitlerowski 
V. eufiiiacht w zachodnich Niem­
czech ma odegrać rolę awangar­
dy."

Duński

„land og Faik"
pisże:

„W .Janii nic zapomniano ponu­
rych lat okupacji hitlerowskiej ; 
przestępstw popełnianych przez 
generałów hitlerowskich. Blok mi­
litarny, na którego czele ma sta­
nąć Spoideł, nie broni ani poko­
ju, ani wolności i demokracji. Co 
rząd duński zamierza uczynić, aby 
narodowi duńskiemu zaoszczędzić 
tego szyderstwa z jego humani­
tarnych uczuć?”

„Neues Deutsthland"
w artykule „Niemiecka awan­
garda doktryny Eisenhoieera" 
pisze:

„Pod amerykańskim protektora­
tem militaryści 1 kapitaliści nie­
mieccy wdzierają się na Bliski 
Wschód. Hitler nie żyje, lecz żyją 
dalej Kruppy. Niemiecki „Erdól- 
AG” uzyskał już koncesję w gra­
nicznym rejonie syryjsko-turecko- 
irackim, obszaru 5800 mit kwadra­
towych i w lutym bież, roku roz­
poczyna wiercenie, po którym spo 
dziewa się niemniejszych ilości 
ropy naftowej niż w Mossulu.

„Erdól - AG” jest koncernem, 
który pól wieku eksploatował ro­
pę naftową w Rumunii, Galicji, 
a w czasie wojny ostatniej zrabo 
wał wszystkie rumuńskie zagłębia 
ropy naftowej, wdarł się do Pol­
ski i Związku Radzieckiego 1 opa­
nował ropę naftową pranie ca­
łej Europy.

„Drang nach Osten” zachodnio- 
niemleckieh imperialistów zwró­
cony jest nie tylko przeciwko 
Niemieckiej Republice Demokra­
tycznej i innym krajom socjali­
stycznym. Szuka on obiektów ró­
wnież w młodych krajach Bliskie­
go i Środkowego Wschodu. W tej 
sytuacji, gdy imperializmy amery 
kański 1 niemiecki przygotowują 
Kię do nowego skoku, istnienie 
wzrastającej na sile antyiraperia- 
listycznej Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej ma szczególne 
znaczenie”.

L (Opr. ii. D.)

„Izrael będzie zmuszony sili 
do wycofania się“

mrAf?/! UWAGA!
NOWY WEHRMACHT NA ĆWICZENIACH

pisze prasa egipska
PARYŻ (PAP)

Jak donosi z Jerozolimy agencja France Pressc, parlament
Izraela zatwierdził na posiedzeniu nocnym ze środy na czwar­
tek rezolucję, dotyczącą polityki zagranicznej rządu.Podkreśla ona na wstępie, że „Al Abram” oświadcza, że uchwała Zgromadzenia Ogól- jeśli ONZ nie zmusi Izraela do nego NZ z 19 bm., dotycząca respektowania decyzji mlędzy- ewakuacji wojsk Izraela z te- narodowych, to nie będzie mo- rytorium Egiptu, nie tylko nie gła mieć pretensji do Egiptu, posunęła naprzód sprawy po- gdyby użył on siły.koju na Bliskim Wschodzie — ----------------.------------------------lecz całkowicie zignorowałaniebezpieczeństwo, zagrażające Izraelowi wobec faktu nieuzna wania iego istnienia przez E- gipt i inne państwa arabskie, które nie zamierzają zawrzeć z Izraelem pokoju.
Zatwierdzona przez parlament 

rezolucja stwierdza następnie, że 
Izrael słoi na stanowisku demilita- 
ryzacjj Półwyspu Synajskiego, Do 
czasu ustalenia statusu strefy Ga­
zy, Izrael nie zamierza jej opuścić 
i pragnie sam zapewnić jej bez­
pieczeństwo wewnętrzne i ze­
wnętrzne, zachowując jednak sa­
morząd mieszkańców. Rząd Izra­
ela udzieli pomocy, jeżeli chodzi o 
sprawy uchodźców i o dobro mie­
szkańców strefy.

Wojska Izraelskie pozostaną w 
rejonie Szarm El Szeik nad zato­
ką Akaba do czasu uzyskania od­
powiednich gwarancji, zapewniają 
cych statkom izraelskim i statkom 
Innych krajów swobodę żeglugi na 
zatoce Akaba.Rezolucja domaga się od ONZ przygotowania planu roz-rzygającego w sposób trwały i definitywny problem uchodź­ców, włącznie z uchodźcami ze strefy Gazy. W tej dziedzinie Izrael również obiecuje współ­pracę.Izrael domaga się wreszcie niepodejmowania 'żadnej de­cyzji w sprawie Kanału Su- eskiegó, dopóki nie Otrzyma ^warancji w spawie swobod- iej żeglugi na Kanale.

*
KAIR (PAP)„Izrael będzie zmuszony siłą Jo wycofania się” — pisze e- zipski dziennik „A! Gurohu- ńa”, komentując izraelskie żą- iania demilitaryzaejl Półwy­spu Synajskiego i kontroli ad­ministracyjnej Izraela w stre­fie Gazy ”Dziennik „Al Szaab” pisze 

'e „agresywny ton Izraela jest 
tontynuowaniem agresji jego alianckich sojuszników” Na- <za postawa nie ulega zmianie 
— kontynuuje d/uennik — obro limy g .'dnie nasz honor, nasza 
ntegrainość. nasze bezpieczeń 
•two i niepodległość.

Wyjaśnienie
Polskiej Agencji Prasowej

W AttlSZ A W A (PAP) Rząd Związku Socjalistycz-
W ostatnim czasie do central- nych Republik Radzieckich zga- 

nych Instytucji i władz napływa dza się również wynagradzać rzą- 
;zereg zapytań i próśb o wy- óowi Polskiej Rzeczypospolitej Lu 
'aśnienie zagadnienia odpowie* dowej szkody wyrządzone na te- 
dzialności cywilnej za straty spo- rytorium Polskiej Rzeczypospoli- 
wodowane prze2 wojska radziec- tej Ludowej polskim instytucjom 
kie stacjonowane w Polsce, usta- i obywatelom lub obywatelom 
ionej w art. 13 „umowy między państw trzecich w wyniku dzia- 
1'Ządem PRL a rządem ZSRR o łania lub zaniechania osób wcho- 
statusie prawnym wojsk radziec- dzących w skład wojsk radziec­
kich, czasowo stacjonowanych w Łticli, nie przy wykonywaniu obo- 
Polsce", podpisanej w Warszawie wiązków służbowych, jak również 
w dniu 17 grudnia 1986 r. W zwląz- w wyniku działania lub zaniecha- 
ku z tymi zapytaniami PAP prze- ul® członków rodzin osób, wcho- 
prowadziła dokładne porównanie dzących w skład wojsk radzieckich 
ekstu ogłoszonego w prasie w dniu w obu wypadkach w wysoko- 

18 grudnia 1956 r. z oryginałem ści ustalonej przez właściwe sądy 
umowy. W rezultacie stwierdzono, polskie na podstawie zgłoszonych 
że podczas druku nastąpiło omył- roszczeń w stosunku do spraw-
kowe zniekształcenie oficjalnego ców szkody”.
tekstu umowy. Ustęp drugi art. 13 W tekście ogłoszonym poprzed- 
powinien brzmieć, Jak następuje: nio przez PAP opuszczono omył­

kowo słowa wydrukowane powy-

Węgry znów eksportują
wagony i parowozy

BUDAPESZT (PAP) 
Węgierskie zakłady budowy

maszyn .wagonów kolejowych 
parowozów znów pracują na 

?ksport. Fabryka wagonów w 
Gyor dostarczyła ostatnio na 
eksport 24 wagony kolejowe, 
/akłady „Mavag” — 6 parowo­
zów, fabryka maszyn rolni­
czych „Emag” — 30 kombaj­
nów zbożowych, zakłady obra­
biarek — 30 tokarek, a zakła­
dy wind — 20 wind, przezna­
czonych dla Związku Radziec­
kiego, Syrii l Grecji.

Sprawa Togo w ONZ
NOWY JORK (PAP)
53 głosami przeciwko 16 I

przy 7 wstrzymujących się, 
Zgromadzenie Ogólne NZ za 
aprobowało rezolucję, w spra 
wie nowego statutu Togo i 
wysłania do tego kraju spec 
jalnej komisji. Na następnej 
sesji Zgromadzenia Ogólnego 
NZ przedstawi ona raport o 
sytuacji na tym terytorium.

Trzecie spotkanie
Czou En-lai-Nehru

DELHI (PAP)
Premier Czou En-lai przy­

jechał 24 bm. do Delhi na 
trzecie z kolei spotkanie z 
premierem Nehru w celu za 
kończenia rozmów rozpoczę­
tych w listopadzie ubiegłe­
go roku. Jak wiadomo, po raz 
pierwszy był on w Delhi 
przed wizytami w Pakistanie 
i Burmie, zaś drugi raz — 
przed wizytami w Związku 
Radzieckim, w Polsce i na 
Węgrzech- Do Delhi premier 
ChRL przyjechał ze stolicy 
Afganistanu, Kabulu, gdzie 
przeprowadził rozmowy z pre 
mierem tego kraju Moham­
medem Daudem, Po krótkiej 
trzeciej wizycie w Indiach 
Czou En-lai udaje się do 
Nepalu, a następnie na Cej­
lon.

Eisenhower:

Możliwe jest zawarcie trwałych porozumień
między Wschodem a Zachodem

NOirr JORK (PAP)
W środę odbyła się w Waszyngtonie konferencja pra­

sowa prezydenta Eisenhowera, która zgromadziła z górą 
300 przedstawicieli prasy krajowej i zagranicznej.
Odpowiadając, na zadawa- Radzieckim. W obliczu tych 

ne mu pytania prezydent celów bledną wszelkie inne 
oświadczył, że głównymi wy- problemy. Prezydent wyraził 
tycznymi polityki zagranicz nadzieję na zawarcie w przy sobie bvio to wyobrazić bez za-
nej USA w okresie jego ka- szłości trwałych porozumień stosowania lekkiej taktycznej bro
dencji bedzie po pierwsze — między Wschodem a Zacho- ni atomowej, jaka wchodzi w
ustalenie jak najlepszych sto dcm. Prezydent zaznaczył 
sunków między „wolnymi na jednocześnie, że USA nie za­
rodami" świata, po wtóre — mierzają obecnie osłabiać 
osiągnięcie możliwie najlep- swego systemu obronnego, 
szego wzajemnego zrozumie- Eisenhower wypowiedział 
nia między USA a Związkiem się przeciwko odbyciu w naj

żej wytłuszczonym drukiem, co 
powodowało mylne wrażenie, że 
wynagradzanie szkód dotyczy je­
dynie instytucji i obywateli 
państw trzecich a nie dotyczy o- 
bywatell polskich.

Przepraszając za mylną infor­
mację PAP została upoważniona 
równocześnie do wyjaśnienia, że 
zgodnie z postanowieniami art. 13 
obywatele polscy, polskie instytu­
cje i obywatele państw trzecich 
mają prawo dochodzenia swych 
roszczeń bieżących, jak również 
powstałych przed podpisaniem o- 
mawianej umowy, z tytułu strat 
spowodowanych zarówno przez 
oddziały wojsk radzieckich lub o- 
soby wchodzące w ich skład przy 
wykonywaniu obowiązków służ­
bowych (o czym mówi ustęp pierw 
szy artykułu 13), jak i przez te 
osoby poza wykonywaniem ich 
obowiązków służbowych oraz przez 
członków ich rodzin. O ile roszczeń 
takich nie będzie można załatwić 
polubownie za pośrednictwem 
władz polskich, wtedy sprawy, w 
zależności od charakteru zgłoszo­
nego roszczenia, będą rozstrzy­
gały sądy polskie lub polsko-ra­
dziecka komisja mieszana. Komi­
sja ta zostanie ukonstytuowana po 
wejściu w życie umowy. Umowa 
wejdzie w życie w dniu wymiany 
dokumentów ratyfikacyjnych i zo- 
stante opublikowana w Dżienniku 

i Ustaw.

Ambery. Żołnierze zachodnio-niemieckiej Bundeswehry 
ładują ślepą amunicje do czołgu M-Ą7. Sygnał alarmowy 
nadano podczas ćwiczeń batalionu czołgów stacjonujące­
go ok. 100 km na zachód od granicy niemieclco-czecho- 
słowackicj. W kilka minut później ciężkie czołgi dudniły 
na drogach, aby „powstrzymać napad ze wschodu" — jak 

głosiło założenie ćwiczeń.
Fot. — CAF

sklad normalnego wyposażenia 
sił wojskowych USA. Odmówił 
natomiast bezpośredniej odpowie­
dzi na pytanie, czy USA użyłyby 
taktycznej broni atomowej w wy 
padku, gdyby któryś z krajów 
Bliskiego Wschodu padl ofiarą a- 

bliższej przyszłości koniereń sres3‘ 1 zwrócił się do usa o 
cji między przedstawicielami py,noc- prezydent orzekł, ze Jcst 
USA i ZSRR na najwyższym tr ^tanie czysto hipotetyczne, 
szczeblu oraz przeciwko kon- Eisenhower podkreślił tak- 
tynuowaniu korespondencji z śe, że Stany Zjednoczone nie 
premierem Bułganinem, gdyż zamierzają narzucić swej do 
nie sądzi, by w chwili obec- minacji żadnemu krajowi na 
nej przyniosło to jakiś poży- Bliskim Wschodzie, ani też 
tek. Eisenhower wyraził po- mieszać się w wewnętrzne 
gląd, że w układzie sił mię- sprawy jakiegokolwiek kraju, 
dzy Wschodem a Zachodem Na temat budżetu na rok 
nie nastąpiło ostatnio żadne 1957—1958 prezydent oświad 
przesunięcie. czył, że jedną z przyczyn

Na tema. pou.yRi bn,k». zwiększenia jego przewidywa 
wschodniej Eisenhower oświad- '1CJ poprzednio wySOkOŚCl by 
czyi, żc jest rzeczą niezmiernie ty poważne koszty pocisków 
ważną zatwierdzenie przez Kon- zdalnie kierowanych OtaZ 
gres pełnomocnictw zarówno w najnowszych bombowców 
dziedzinie militarnej, jak i gospo B-52.

Gołębie serce i spryt
Mianowanie byłego hitlerow­

skiego generała Speidla
— dowódcą wojsk lądowych 
NATO w centralnej strefie Eu­
ropy, wywołało w opinii pu­
blicznej Zachodu zrozumiałe 
oburzenie. Ale, czy tylko obu­
rzenie?

Znamy dobrze specjalne uczu 
cie złości, gdy ostrzeżenia 1 o- 
pinię człowieka, którego bar­
dzo nie lubimy, okazują się w 
rezultacie słuszne, gdy w skry* 
tości ducha musimy mu przy­
znać rację. Takich właśnie u- 
czuć doświadcza obecnie prasa 
burżuazyjną na Zachodzie, któ­
ra musi przyznać, iż dawno już 
wyrażane ostrzeżenia postępo­
wej, demokratycznej opinii pu 
blicznej były słuszne 

Wraz z przyjęciem Niemiec­
kiej Republiki Federalnej do 
paktu atlantyckiego, stało się 
rzeczą zupełnie oczywistą. / że 
generałowie niemieccy tniisza 
wejść do sztabu atlantyckiego. 
Innymi słowy, sprawdzić się 
miało to, przed czym ostrzega­
ła właśnie prasa demokratycz­
na oraz postępowa opinia pu­
bliczna na Zachodzie: wojsko 
państw zachodnio - europej­
skich. które w drugiej .Wojnie 
światowej walczyły prżeciwko 
hitlerowskiej Rzeszy, otrzyma-/ 
ją dowództwo generałów, któ­
rzy stali na czele hitlerowskie­
go Wehrmachtu

O ^peidlu mówiło się od daw 
na, jako o upatrzonym na człon

darczej, gdyż są one ze sobą ści­
śle złączone i tylko we wspól­
nym powiązaniu mogą przyczynić 
się do osiągnięcia zamierzonych 
celów.

Prezydent Eisenhower wyjaśnił 
następnie, że gdyby zaszła ko­
nieczność użycia siły miUtarnej 
na Bliskim Wschodzie, trudno by

ka sztabu atlantyckiego genera 
le, co w szczególności we Fran­
cji Wywoływało wielkie oburzę 
nie. Był on bowiem szefem szta 
bu generalnego hitlerowskiej 
komendantury wojskowej we 
Francji i zapisał się w tam w 
pamięci, jako satrapa okrutny 
i bezwzględny.

Słowa krytyki i oburzenia, 
których nie szczędzi dziś ani 
prasa brytyjska, ani, francuska, 
nie podobają się z kolei prasie 
zachodnio-niemieckiej, nie wy­
łączając socjaldemokratycznej. 
Oto np. biuletyn prasowy SPI) 
stara się przedstawić Speidla, 
Jako nieledwie t dobroczyńcę 
Francuzów i pis?e: „Paryż — 
zawdzięcza Speidiowi, że zo­
stał zdobyty przez aliantów 
prawie nieuszkodzony. Speidel 
bowiem wzbraniał się przed wy 
konaniem rozkazu Hitlera zbu­
rzenia Paryża”.

Jeszcze dalej posuwa się w 
pochwałach — Jedyny chyba w 
całej prasie brytyjskiej —kon 
seryzatywny tygodnik „Obser- 
ver“, który w nr z dnia 20 bm. 
g(osi:

„Nowy dowódca — to czło­
wiek ludzki. Wezwany do Hit- 

Jera, jako szef sztabu wojsk 
niemieckich, okupujących Frań 
cję, Speidel został przez Hitle­
ra oskarżony „o zbytnią mięk­
kość” wobec Francuzów. Odmo 
wił mianowicie rozstrzelania za 
kład^ików. Jest to więc spryt­

„Mazowsze"
w Londynie

(Ciąg dalszy ze str. 1) 1czy Warn dla 105 osób na 2 ty­godnie.[VAD teatrem przy Queens 1 ' Way płonie wielki neon reklamujący „Mazowsze”. W foyer i na'korytarzach tłum — przerwa. Znowu język polski, wyrazy zachwytu, bardzo skromuiutkie nuty zazdrości i powątpiewania, czy aby to wszystko prawdziwe. Wśród Anglików furorę robią tańce i stroje, prawdziwa feeria barw na scenie. I to, że przyjechało aż 2,5 tony tych strojów.Balet nasz triumfował — „kujawiakiem”, „oberkiem”, „ło włczanką”, wreszcie wspania­łym finałem, gdzie na scenie spo tyka się całą Polskę. Chór — „Kukułeczką”, „Furmanem” „Pod borem”, śpiewaną w języku angielskim piosen­ką „My Bonnie is over the ocean”, rozczula An­glików, trochę także angielską wymową zespołu z Karolina. Natomiast Jak się mówi, „nie chwyciło” angielskie tłumacze­nie niektórych piosenek; „ma- zowszańskie pohukiwania” nie znoszą tłumaczeń — wygląda­ją trochę, jak wsiowy wodzirej we fraku.Na uwagę zasługuje także or kiestra. „Mazowsze” przyjecha ło tu tylko z własnym perku­sistą; orkiestra składa się z ro dowitych londyńczyków. War­to słyszeć, z jaką werwą i wy­czuciem taktu grają ci flegma­tyczni Anglicy ogniste oberki i mazury.
rT1RZY razy musi kurtyna iśćA w górę po finale; trzy ra­zy lecą kwiaty ze sceny na wi­downię, a z widowni płyną ko­sze kwiatów na scenę. Polsko- angielska widownia wychodzi z teatru z melodią oberka na ustach. A tymczasem za kuli­sami zupełnie nieoczekiwane spotkania: kwiaty od londyń­skich „Wiadomości”, świetny rysownik Topolski z żoną. Lola Halama, nazwisko dawno w Polsce nie słyszane, czasami za pomniane. — Rozgorączkowane twarze, uściski rąk, słowa u- znania. Przy wyjściu tłum Po­laków, sporo polskich studen­tów z bródkami, egzystencjali- stów, popłakują siwe babki, z tyłu angielski flegmatyczny „bobby”, w rękach jakieś karteluszki, ulotki, zawia­damiające o koncercie dawne­go chóru Wojska Polskiego w. Katedrze Westminsterskiej. Dziewczęta i chłopcy z „Ma­zowsza” są szczęśliwi, oszoło­mieni, ale mimo pigułek dokto ra, zmęczeni.Premiera wypadła nad wszel kie spodziewania, nader szczęś liwie. Zaszczycili ją swoją o- becnością członkowie rządu brytyjskiego, członkowie Izby Lordów i Izby Gmin, niemal cały akredytowany w Londy­nie korpus dyplomatyczny. O- becny był, oczywiście, ambasa dor PRL — Milnikiel w otoczę niu członków ambasady.

Leszek GOLINSKI (Za „Trybuną Ludu”).

ny człowiek, który potrafi wy­
brnąć z kłopotliwej sytuacji.”

Innymi słowy, Speidel, to 
niemal wcielona szlachetność i 
humanitaryzm. I Paryża nie 
zniszczył, i zakładników nie roz 
strzeiiwał... Czyżby, zdaniem 
tygodnika „Obseryer8', niepo- 
pełnianie oczywistych zbrodni 
równało się humanitaryzmowi? 
A że Sepidel jest sprytny, to 
zupełnie inna sprawa. Ale nie 
mająca już nic wspólnego z 
kwalifikacją moralną.

Cała rzecz ma jeszcze jedne 
specjalne znaczenie. Oto wspom 
niany już biuletyn prasowy 
SPD • bardzo się niepokoi, że 
„daleko jeszcze jesteśmy od 
prawdziwego porozumienia z na 
szymi zachodnimi sąsiadami. 
Na ile tej reakcji (prasy za­
chodniej, na nominacje Spei­
dla — przyp. red.), ujawniają 
się bolesne miejsca polityki za 
chodniej wobec Niemiec: 
Wprawdzie rządy zachodnie ży 
czą sobie uzbrojonych Niemiec, 
jednakże narody tych rządów 
nie pogodziły się jeszcze z tym 
faktem”.

Gdyby nie to, że z tonu biu­
letynu SPD wynika, iż żywi on 
pewną nadzieję na pogodzenie 
się narodów z odbudową mili- 
taryzmu niemieckiego, można 
by powiedzieć, że do tej arcy- 
słusznej uwagi trudno dodać 
coś więcej.

R.



Otworzyć Izby Wytrzeźwień 
najpilniejsze zadanie w walce z chuhgańst

Naszą ankietę na temat 
chuligaństwa zamykamy wy­
powiedzią komendanta Ko­
mendy Miasta Milicji Oby­
watelskiej — kpt. Biczysko.

1) Jak przedstawia sie 
krzywa wzrostu chuligań­
stwa?

W ostatnich miesiącach 
•obserwujemy wzrost chuli­
gańskich wybryków, przy 
czym szczególne ich nasile­
nie przypada na październik. 
I tak np. w czerwcu ubr. 
ilość chuligańskich ekscesów.

Wieczór przyjaźni 
W Moskwie

W klubie zakładów mo­
skiewskich „Sierp i Młofc“ w 
Moskwie odbył się w tych 
dniach wieczór, poświęcony 
przyjaźni radziecko-polskiej. 
Artyści Moskiewskiej Filhar­
monii wykonali utwory Cho­
pina, Wieniawskiego i Mo­
niuszki, a artyści teatrów 
moskiewskich recytowali 
utwory Adama Mickiewicza. 
Po zakończeniu części arty­
stycznej robotnicy uchwalili 
telegram powitalny do robot­
ników polskich w Nowej Hu­
cie. Wyświetlono następnie 
film „Spotkanie warszaw­
skie”. Tańce polek, krakowia­
ków i mazurków zakończyły 
wieczór, w którym wzięła 
liczny udział załoga zakła­
dów „Sierp i Młot" oraz za­
proszeni goście.

Czy tylko burmistrz
Ostatnio, burmistrzowi za­

chodniego Berlina — Suhro- 
wi, złożył wizytę szef Falskiej 
Misji Wojskowej, Urbaniak. 
Prasa zachodnia żywo kornen 
towała to wydarzenie, nadto 
sam burmistrz indagowany 
był w tej sprawie przez dzień 
nikarzy zachodnio-europej­
skich na konferencji praso­
wej.

Odpowiedział on, iż mini­
ster spraw zagranicznych 
NRF von Brentano wiedział 
o wizycie szefa naszej misji 
wojskowej. Na pytanie zaś: 
— Jakie znaczenie dyploma­
tyczne ma ta wizyta? — Suhr 
odrzekł:

— Jestem tylko burmi­
strzem, a nie dyplomatą, mu 
sicie zapytać dyplomaty?

(krp)

o charakterze kryminalnym, 
za które odpowiada się przed 
sądem, wyrażała się cyfrą 44, 
-podczas gdy w październiku 
zanotowano 82 tego rodzaju 
przestępstwa, w listopadzie 
o3, a w grudniu 38.

2) Największe trudności, 
.takie napotyka w swej pracy 
MO, prokuratura i sąd?

Na rezultat walki z chuli­
gaństwem negatywnie wpły­
wa fakt, źe działalność mili­
cji jak dotąd nie spotyka się 
ze skutecznymi środkami 
prawnjmii ze strony sądu. Po 
wód? Zbyt długo (nieraz kil­
ka miesięcy) trwa proces 
przygotowawczy rozprawy. Po 
takim okresie czasu ma sie 
więc nieco inne, . nie tak 
,,ostre" spojrzenie na sprawę 
i stąd też duża ilość łagod­
nych wyroków. Ponadto, wie­
le chuligańskich wybryków 
rozpatruje się na drodze ad­
ministracyjnej, stosując wo­
bec winnych wymiar kary 
niewspółmiernie niski do po­
pełnionego przestępstwa.

Mówiąc o postawie społe­
czeństwa trzeba powiedzieć, 
że mimo pewnej poprawy, 
nadal zjawiskiem powszech­
nym jest obojętność i bier­
ność wobec chuliganów. 
Tymczasem chodzi nam 
przede wszystkim o to. aby 
zawiadamiano pogotowie mi­
licyjne o istniejącym zajściu 
oraz o nieutrudńianie inge­
rencji funkcjonariuszom MO 
przez tworzenie zbiego­
wisk, docinki pod adresem 
interweniujących milicjan­
tów itp. Natomiast chciał- 
bym zaapelować do wszyst­
kich, którym na sercu leży 
porządek i spokój w naszym 
mieście, aby czynnie wystę­
powali przeciw młodocianym 
awanturnikom, stwarzając w 
ten sposób atmosferę ogólne­
go potępienia wszelkich wy­
bryków.

Dużo kłopotów mamy w 
dalszym ciągu z wyposaże­
niem technicznym. Szczegól­
nie daje się odczuć brak od­
powiedniej ilości pojazdów, a 
przecież szybkość działania 
w dużej mierze decyduje o 
powodzeniu akcji. I jeszcze 
jedna trudność: w komen­
dach dzielnicowych nie zado­
wala fachowe przygotowa­
nie milicjantów, wśród któ­
rych znajduje się dużo ludzi 
stawiających pierwsze kroki 
w zawodzie funkcjonariusza 
MO.

3) Najpilniejsze zadania w 
zakresie walki z chuligań- ; 
stwem?

Reorganizacja służby mun­
durowej m. in, pod kątem 
skutecznego działania prze-: 
ciw chuliganom. Należy zwięk ' 
szyć stan pogotowia milicyj­
nego zarówno pod względem 
personalnym jak i środków 
technicznych. Ponadto trze- ’’ 
ba tak przygotować jedno- • 
stki MO. aby chuligańskie wy 
bryki spotykały się z natych­
miastową reakcją (w tym 
celu założyliśmy już szereg 
własnych punktów telefo­
nicznych). Projektujemy rów 
nież zorganizować w Komen­
dzie Miasta rezerwową jed­
nostkę do tłumienia poważ­
niejszych incydentów i za­
bezpieczenia porządku na 
wielkich imprezach.

Ogromna większość chuli­
gańskich ekscesów wiąże się 
z pijaństwem. Dlatego też 
za sprawę niezwykle pilną 
uważam otwarcie przez Pre­
zydium MRN — Izby Wy­
trzeźwień.

Rozmawiał: (ł)

„Ruch“
— przed sądem

PUPiK „Ruch" należy do 
instytucji bardziej jeszcze nie 
popularnych od osławionej 
PKPG. Toteż z uczuciem pew 
nej satysfkacji donosimy o... 
procesie, wytoczonym temu 
przedsiębiorstwu przez lite­
rata Andrzeja Piwowarczyka. 
Jak się dowiadujemy, „Ruch" 
wbrew zakazowi Centralnego 
Zarządu Wydawnictw i bez 
wiedzy autora (z którym u- 
przednio toczono pertrakta­
cje,) wydał książkę rysunko­
wą pt. „Stary zegar". Autor 
stwierdza w pozwie do Sądu 
Wojewódzkiego w Warszawie, 
że w publikacji wypaczono 
cechy artystyczne i treść 
utworu.

Sąd zarządził zajęcie ca­
łego nakładu (30 tys. cgz,!). 
Postanowiono zawezwać bieg 
łych ze Związku Literatów i 
przesłuchać pracowników 
„Ruchu". Sprawa wydaje się 
szczególnie interesująca rów­
nież z tego powodu, iż po raz 
pierwszy zdarza się, aby pi­
sarz wystąpił z żądaniem wy­
cofania nakładu, a nie tylko 
zaniechania sprzedaży.

(krp)

i Notatnik filmowy
i „WITAJ SMUTKU" 2 B. B ARB OT 

Aktorka francuska Brigitte Bar- 
dot, reprodukowana obecnie z za­
miłowaniem przez „Przekrój", bę­
dzie bohaterką filmu według po­
wieści równio znanej Fraaęois Sa­
gan „Witaj smutku". Film przy­
gotowuje reżyser amerykański, 
Otto Preminger.

JESZCZE
O „CZERWONYM BALONIKU" 
Świetny film poetycki Lsmórissa 

„Czerwony balonik" doczekał się 
drugiej nagrody — im. znanego teo 
retyka filmu niemego, L. Delłuca. 
Kiedy my doczekamy się „Czer­
wonego balonika"?

„ZIMOWY ZMIERZCH" —
W LUTYM

Ciekawie zapowiada się nasz no­
wy film „Zimowy zmierzch1. Jak 
informuje CWF, Wajdzie on 6 lu­
tego na ekrany poznańskie.

O RAKIETACH, CHIRURGII 
SERCA, CZAJKOWSKIM... 

Przeszło 250 filmów nakręcą w 
roku bieżącym pracownicy radziec­
kiej kinematografii popularno-na­
ukowej. Będą to krótkometrażów­
ki oraz pełnometrażowe filmy ko­
lorowe, poświęcone najnowszym 
osiągnięciom myśli naukowej, po­
stępom techniki radzieckiej oraz 
różnym dziedzinom kultury.

MIĘDZYNARODOWY FESTIWAL 
FILMÓW AMATORSKICH

Aż sześć polskich filmów amator 
skich zostało zakwalifikowanych 
na międzynarodowy festiwal w Pa­
ryżu, który odbędzie się jesienią 
tego roku w Paryżu. Jednym z fil­
mów jest „Natręt", nakręcony 
przez członków studenckiego klu­
bu filmowego — R. Zawidowskiego 
i J. Olesia.

CO ROBI REN£ CLAIR?

Clair bardzo niechętnie rozma­
wia na temat filmów, nad który­
mi pracuje. Dwom niedyskretnym 
reporterom francuskim udało się 
jednak dowiedzieć nad czym obec 
nie pracuje twórca „Uroku szata­
na". Otóż przygotowuje on film pt. 
„Brama bzów" z Pierre i George 
Brasscur, Ilenri Vidal i Dany Car- 
rel. Clair, pozostając wiemy swym 
zainteresowaniom, zamierza znów 
przenieść na ekran wycinek życia 
paryskiego przedmieścia z Jego 
specyficznym klimatem 1 środowi­
skiem. Bohaterami „Bramy bzów" 
będzie kelnerka z małego bistro 1 
„złoty ptaszek", poszukiwany przez 
policję.

(Opr.: bi)

Wielki Arturo Toscanini
dała Jakiegoś dyrygenta i przedsta­
wienie byłoby przerwane, gdyby 
nie Toscanini. Pochwyci! batutę 1 
choć wygwizdany poprzednik za­
brał partyturę, dyrygował dalej ca_ 
łą operę z pamięci.

Po wojnie Toscanini nie zapom­
niał o swojej ojczyźnie. Chciał do 
niej powrócić. Na odbudowanie La 
Scali w Mediolanie ofiarował 1 mi­
lion lirów. Zmarł na posterunku, 
dyrygując koncertem. Przechylił 
się w pewnej chwili do orkiestry, 
zdążył odwrócić się do publiczno­
ści i ukłonić, zeszedł ze sceny 1 xa 
chwilę padł martwy. Zwłoki Tosca 
niniego rząd włoekl przewiezie na 
koszt państwa do Mediolanu, gdzie 
będzie pochowany. (h-b)

Uzupełmense 
do SpiSU pOsłÓW 
na Sejm PRL

W numerze wczorajszym 
podaliśmy spi3 posłów do 
Sejmu PRL II kadencji — z 
wyjątkiem nazwisk posłów 
wybranych w okręgu nr 29 
— Koszalin. Jak obecnie po­
dała PAP — reprezentanta­
mi społeczeństwa tego okrę­
gu w Sejmie będą: Andrzej 
Benesz, Feliks Gawroński 1 
Zbigniew Strzemiecki.

W Nowym Jorku zmarł w tych 
dniach w 80 roku życia — o czym 
pokrótce donosiliśmy — największy 
dyrygent operowy i koncertowy 
świata, Arturo Toecanini, ur. w 
Parmie w 1887 roku. Znała go i 
wielbiła Europa i Ameryka. Arty­
ści operowi uważali sobie za naj­
wyższy zaszczyt występować, gdy 
Toscanini Stawał przy pulpicie. 
Gdy mistrz nad mistrze podnosił 
batutę — elektryzował scenę i wi­
downię. Fanatyk dokładności wy­
konania, walczył nieubłaganie z 
partactwem. Jego interpretacja u- 
tworów była najdoskonalsza w każ 
dym szczególe. Przedstawienia ope 
rowe i koncerty, którymi dyrygo­
wał, stawały się świętem muzyki.

Ten wielki muzyk kochał wol­
ność ponad wszystko. Gdy w Bolo­
nii w 1929 roku stanął na podium, 
aby dyrygować koncertem, faszyści 
znajdujący się na sali, zażądali, 
aby najpierw wykonał hymn Musso 
liniego „Giovinezza". Toscanini od­
powiedział, że nie jest kapel­
mistrzem wojskowym. Położył ba­
tutę i opuścił gmach opery, a dnia 
następnego wyjechał z Włoch. O- 
swiadczył, że wróci do kraju, gdy 
nie będzie faszyzmu — i słowa do­
trzymał.

Po zajęciu Austrii przez Hitlera 
zawezwano Toscanimegc, aby dyry 
gował uroczystościami muzyczny­
mi w Salzburgu. Mistrz odmówił i 
pozostał w Stanach Zjednoczonych. 
W czesie drugiej wojny światowej, 
gdy Dymitr Szostakowicz w oblę­
żonym Leningradzie skomponował 
swoją głośną VII Symfonię i Tosca 
ninl otrzymał fotokopię partytury, 
zorganizował koncert w najwięk­
szej sali Nowego Jorku i wykonał 
symfonię Szostakowicza, Jako wy­
raz uznania dla bohaterskiej obro­
ny Leningradu.

Sława Toscanlnlego Jako muzyka 
zabłysła, gdy artysta — mając 19 
lat — znalazł się na przedstawie­
niu „Aldy" w Rio de JaneiTO. W 
pewnej chwili publiczność wygwlz-

12060 kmfgotiz.
Fachowa prasa brytyjska 

poświęcona problemom lot­
nictwa donosi o prototypie 
samolotu amerykańskiego, 
przeznaczonego do lotów z 
szybkością około 12 000 km 
na godzinę (a więc 10-krot- 
nie przekraczającą szybkość 
dźwięku!). Przewiduje się, iż 
samolot miałby osiągać pu­
łap 75 000 m.

Łatwo obliczyć, iż (teore­
tycznie) tego rodzaju maszy­
na mogłaby odbyć lot dooko­
ła świata w 3 godz? 20 min. 
Czas pokaże, czy doniesienia 
angielskich wydawnictw lot­
niczych nie były przesadzo­
ne. (krp)

Owa nowe pisma
Pamiętacie „Dziennik Lu­

dowy"? Wydawało go Stron­
nictwo Ludowe w pierwszych 
latach po wojnie. Obecnie 
ZSL wznowiło wydawanie te­
go pisma codziennego w na­
kładzie 50.000 egzemplarzy. 
Redakcja „Dziennika" mieś­
ci się w Warszawie przy al. 
Jerozolimskich 123. Pierwszy 
numer gazety ukazał się 23 
bm. i poświęcony był w za­
sadzie wiadomościom zwią­
zanym z wyborami oraz pro­
blematyce gospodarczej in­
teresującej miasto i wieś.

Nowością na naszym ryn­
ku wydawniczym jest rów­
nież dwutygodnik „Miś", któ­
rego pierwszy numer ukazać 
ma się w najbliższym czasie 
w sprzedaży. To pismo prze­
znaczone jest dla młodzieży... 
w wieku przedszkolnym.

(krp)

Pracownicy poszukiwani
Głównych księgowych w tartakach na terenie 
pow. Gorzów, Strzelce, Sulęcin i Skwierzyna 
zatrudni Rejon Przemysłu Leśnego w GorzowieWlkn. 1e;.t teoretyczna i praktyczna
znajomość rejestrowej księgowości przemysło­
wej. Zgłoszenia kierować pisemnie lub osobi­
ście — Rejon Przemysłu Leśnego Gorzów Wlkp., 
ul. Swśerczewsfrego 85. K236

3 sprzątaczki zamieszkałe tylko na terenie mia­
sta Poznania zatrudnią Poznańskie Zakł. Przem. 
Odzieżowego w Poznaniu, ul. Kraszewskiego
21/25. Zarobek miesięczny około 70G,— zł, K370 Praca Kupno

Kierownika piekarni, masarni, piekarza, cu­
kiernika zatrudni Gm. Spółdz. w Człopie k. 
Krzyża, pow. Wałcz. Płaca wg umowy zbioro­
wej. Zgłoszenia listownie z referencjami i od­
pisami świadectw kierować pod w. w. adresem.

K346

Agentów do zbierania za­
mówień na portrety po­
szukuje: Pracownia por­
tretów Z. Sikora, Kielce, 
Staszica 10. K326

Szwajcar, może być żona­
ty, potrzebny zaraz. Ka­
zimierz Kostrzewskl, Ja­
nuszewicz pta Granowo, 
pow. Nowy Tomyśl. lR86g

Korek portugalski kupię w 
większej ilości. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3 
dla 1704g.

Kuplę samochód „Wart­
burg" nowy. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 1825g.

Qi »
W sobotę, 26 1 1957 r.

t
W pierwszą bolesną rocznicę śmierci ukocha­

nej żony i matki, śp.

Izabeli Sierpińskiej
odprawiona zostanie msza św. w sobotę 28 stycz­
nia 1957 o godz. 6.30 w kościele Maryi Królowej 
przy Rynku Wildecklm.

O tym zawiadamia
mąż z dziećmi

Poznań, Chwiałkowskiego 11 m. 23. 2073g

. t
Dnia 22 stycznia 1957 zmarł po krótkich, lecz 

ciężkich cierpieniach mój najukochańszy mąż, 
nasz ojciec, dziadek i pradziadek, śp.

lózef Mroczyński
orzeżywszy lat 79.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 26 bm. o godz. 12 
z kaplicy cmentarza regionalnego na Głównej.

W ciężkim smutku pogrążone 
żona i rodzina

Poznań, Rynek Sródecki 17.
Plessis-Robinson Francja, Nadarzyce, Janówiec,

Dnia 21 stycznia 1957 r. zmarł śp.

Stefan Śtnidoda
pracownik Działu Kontroli Technicznej

W Zmarłym straciliśmy cenionego, długolet­
niego pracownika naszych zakładów.

Pogrzeb odbędzie się w piątek 25 bm. o godz. 
10.30 na cmentarzu na Junikowie.

Rada Zakładowa Dyrektor
Komitet Zakładowy

Poznańskich Zakładów Przem. Odzieżowego 
lm. Komuny Paryskiej

Pomocnik fryzjerski po­
trzebny na stałe. Poznań- 
Sołacz, Nad Wierzbaklem 
20. 1828g

Uczciwa gosposia ze spa­
niem zaraz potrzebna. Wa 
runki dobre. Poznań, tel. 
626-80, do godz. 10 i od go- 
dziny 14. 1885g
Potrzebna pomoc domowa 
dochodząca. Poznań, Ma­
zowiecka 27 m. 5, zgłosze­
nia od godz. 13—17. 1533g

Pomoc domowa z polece 
niami do lekarza zaraz po 
trzebna. Poznań, Dąbrów 
skiego 8 m. 5. 2l2lg

Fotograficzny aparat 6X9 
z podwójnym wyciągiem 
kupię. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla l9G6g.

Kazeinę kilka ton mie­
sięcznie kupimy. Oferty: 
Zakopane, skrytka pocz- 
towa 81. 12044p
Formy, maszyny do beto- 
hiarni kupię. Zgłoszenia: 
Zuk, Gniezno, Rynek 6 m. 
4, tel, 12-60. 12045p

w „ARKADII
K408

U

Lokale

t
W pierwszą bolesną rocznicę śmierci śp.

Józefa Hogajewskiego
dypl. mistrza kamieniarskiego

odprawiona zostanie msza św. w sobotę 26 stycz­
nia 1957 r. o godz. 7.30 w kościele Serca Jezuso­
wego na Jeżycach, o czym zawiadamiają

żona I rodzina
1953g.............................................. .

Dobrą pomoc domową z 
gotowaniem przyjmę za­
raz. Poznań, Czerwonej 
Armii 25 m. 6, godz. 16— 
18. 12646p

Kupię maszyny do wyrobu 
wód gazowych, myjkę o- 
raz poszukuję białego ce­
lofanu i tektury na karto 
niki. Zgłoszenia kierować: 
T. Dziuba, Sośnie, pow. 
Ostrów Wlkp. 12047p
Magiel elektryczny lub 
ręczny kuplę. Oferty z ce­
ną Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 12048p.

Zamienię duży pokój z kuch­
nią. korytarzem, samodzielne 
(Jeżyce) na 3 wzgl. 2 pokoje 
z kuchnią samodzielne (Jeży­
ce). Warunki do omówienia. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. Swier. 
czewskiego 3 dla 1550g.
Frontowe mieszkanie 46 
m’ z używaniem przyna­
leżności na Jeżycach, za­
mienię na podobne lub 
większe. Warunki do omó 
wienia. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 1637g.

Nauka
Kursy pisania na maszy­
nach organizuje Stowarzy 
szenie Stenografów i Ma­
szynistek PRL Poznań, ul. 
Chełmońskiego 7 — tel. 
653-11. Zamiejscowi słucha 
cze korzystają ze zniżek 
kolejowych i689g

Sprzedaż
Wózki dziecięce, autka 
drewniane, autka koszy­
kowe, czeskie, ceratowe, 
spacerówki na łożyskach, 
meblowe, gięte oraz lal­
kowe polecają: Bracia 
Chojnaccy, Poznań, Wro­
cławska 25. 25342g

Dobrze sytuowana poszu­
kuje dla syna studenta po 
koju komfortowego, moż­
liwie w śródmieściu. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 1648g.
Poszukuję pokoju z kuch­
nią na przedmieściu lub 
okolicy Poznania. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 2151g.

8 mórg ziemi, podmiej­
skie, sala, skład, na ogrod 
nictwo, pszczelarstwo lub 
hodowlę zwierząt futerko­
wych wydzierżawię. A- 
damsld Chodzież, Rataje 
1. 1914g

Zguby
Lis zaginął. Uczciwego 
oddawcę wynagrodzę. Po­
znań - Wydmy, Owcza 40, 
lub tei. 95-09. 2010g

łtóżne

t

Dnia 23 stycznia 1957 zasnęła w Bogu, po długich 
i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramenta­
mi św., nasza droga matka, teściowa, babcia i 
prababcia, śp.

z Pfltznerów

Zofia tapeeka
Sodaiiska, b. prezeska Związku Kobiet Katol. 
w wieku lat 64.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę 26 bm. o godz. 
15 na cmentarzu na Junikowle.

Msza św. żałobna z wigiliami odprawiona zo­
stanie w poniedziałek 28 bm. o godz. 7.80 w Ko­
legiacie Poznańskiej.

W smutku pogrążona 
rodzina

Poznań. Garbaty 53 m. 5. 2t39g

t
Dnia 22 stycznia 1957 o godz. 11 zmarł, opatrzony kilkakrotnie Sakramen­

tami św., nasz sumienny, gorliwy, obowiązkowy, ceniony i sprawie Bo­
żej oddany pracownik, śp.

Teofil Dembecki
Rendant Kasy Kościelnej w Kępnie

przeżywszy lat 82.
Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby przy ul. Kościelnej 2 odbędzie 

się w sobotę, dnia 26 stycznia br. o godz. 8.80 do kościoła. Po mszy św. 
pogrzeb na cmentarzu parafialnym w Kępnie.

O tym zawiadamia
RADA PARAFIALNA

PRZY KOSCIF.LF, P. W. SW. MARCINA W KĘPNIE 
2io8g Ks. Proboszcz, Dziekan Marian Magnuszewski

Samochód osobowy, 4- 
drzwiowy, marki „Adler- 
Triumph", w dobrym sta­
nie, silnik po kapitalnym 
remoncie oraz dużo zapa­
sowych części spiesznie 
sprzedam. Czesław Paw­
lak, Rawicz, Paderewskie­
go 42. 1488g
Wózki dziecięce, autka 
drewniane, koszykowe, 
spacerowe, czeskie, na ło­
żyskach kulkowych, nowo 
czesne drewniane, gięte, 
dla bliźniąt oraz lalek po­
leca: H. Świetlik, Poznań. 
Wrocławska 13. 1724g

Sprzedam uniwersalny 
kompresor „Leo" na cho­
dzie, cena 2 800 zł. Poznań, 
Wrocławska 23, sklep o- 
buwia. 1757g

Aparat kinowy francuski 
„Pot.he’’ sprzedam. Ro­
man Noi. Ksie^inice, pow. 
Lublin Legnicki. H053p

Nieruchomości

Kamienicę dwupiętrową 
ze składem 150 000 zł. Ka­
mienicę z dużym warszta 
tem 100 000 zł. Dom z czyn 
ną kuźnią w mieście po­
wiatowym 140 000 zł sprze­
da: Adamski, Chodzież, 
Rataje 1. 1912g
Gospodarstwa — resztów- 
kę z willą, 150 mórg zie­
mi 200 000 zł, 80 mórg 150 
tys. zł. Podmiejskie 25 
mórg 120 000 zł. Miejskie 
21 mórg 85 000 zł sprzeda: 
Adamski, Chodzież, Rata­
je 1. ,1913g
Kupię domćk jednorodźin 
ny z wolnym mieszka­
niem, sadem 1—3-morgo- 
wym i łąką zelektryfiko­
wane, blisko miasta. Mu- 
szak, Elżbieciny, poczta 
Rakoniewice. 12043p

Druk:
znaniu.

Z gotówką przystąpię do 
warsztatu radio - elektro­
technicznego. A dres wska 
że Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 nr 1632g.

Posiadam wszelkie upraw 
nienia rzemieślnicze, po­
szukuję pomieszczenia na 
pracownię w dobrym punk 
cie miasta. Warunki do 
omówienia. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Swierczewskie- 
go 3 dla 1630g. ______
Handlowiec przyjmie 
przedstawicielstwo na wo­
jewództwo katowickie. O- 
ferty z podaniem branży 
i warunków kierować: Po 
ste - restante Krotoszyn, 
dla dowodu osobistego 
TC 379123. 1638g

MMrvmnn<»ine

Kawaler lat 33 poszukuj 
panny w odpowiednim wi 
ku, chętnie właścicielk 
gospodarstwa rolnego. A 
dres wskaże Biuro Ogłc 
szeń, Świerczewskiego 
dla 1763g.
Panna lat 27, z wyższyr 
wykształceniem poszukuj 
solidnego towarzysza ży 
cia. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 
dla 1771g.

Zakłady (iraiiczne ttn M Kasp żaka » Po- 
K-19



Była
jest „Piast"

Wczoraj po kilkunasto dnie 
wej przerwie otwarła swe 
podwoje restauracja „Piast44 
(dawna „Wiejska'4) przy ui. 
Walki Młodych. Placówka ta 
ciesząca się dotychczas złą 
reputacją, obecnie prezentu­
je się wcale dobrze. Przepro­
wadzono gruntowny remont 
sali konsumpcyjnej i zaple­
cza, w którym jednocześnie 
uzupełniono niezbędne wypo­
sażenie. Dokonano również 
zmian personalnych dobie­
rając pracowników o wyso­
kich kwalifikacjach celem 
podniesienia kultury obsługi. 
Ponadto wprowadzono śnia­
dania oraz rozszerzono asor­
tyment potraw obiadowych 
im. in. z ryb i dziczyzny), 
„Piast4' jest lokalem II ka­
tegorii.

Opinie konsumentów?
„Jesteśmy mile zaskocze­

ni — stwierdzili p. Leon H. 
i Edmund Z., którzy jako 
jedni 2 pierwszych zasiedli w 
„Piaście44 przy stoliku. Przed­
tem była to zwykła knajpa, w 
której stołowanie się nie naie 
żało do przyjemności. Teraz 
restauracja jest przyzwoitym 
lokalem gastronomicznym, 
któremu obsługa zapewnia 
■wyższy poziom. Zmiany są 
ogromne. Przyznaj emy, że 
wchodząc do „Piasta44 nie 
wierzyliśmy oczom; myśle- 
łiśmy, że omyłkowo weszliś­
my do innej restauracji44.

Ambicją personelu i kie­
rownika „Piasta44 —• p. Bo- 
rzeczkowskiego (który dał się 
poznać z jak najlepszej stro­
ny prowadząc restauracje 
„Pionier44 na Garbarach) jest 
— krótko mówiąc — zerwa­
nie z niechlubnymi tradycja­
mi „Wiejskiej44. Oby zamiary 
te stały się jak najrychlej...

Sródkę

rzeczywistością. (ł)

lnforntniemy
Sekretariat Wolnej Wszechnicy 

Robotniczej przyjmuje zapisy słu­
chaczy we wtorki i czwartki w 
godzinach od 17—19 w gmachu Col­
legium Minus, al. Stalingradzka 1, 
Termin składania podań upływa 
31 bm.

•Sr
Poznański Oddział PTT-K orga­

nizuje w niedzielę wycieczkę do 
lasów głuszyóskich, połączoną z za 
prawą kondycyjną dla narciarzy.

Zbiórka uczestników7 w hallu 
Dworca Głównego o godz. 10 przy 
kiosku „Ruchu". Należy wykupić 
bilet powrotny tło Puszczykówka. 
Powrót — godz. 15. Obowiązuje 
strój narciarski.

Tymczasowy Komitet Miejski 
Związku Młodzieży Socjalistycznej 
w Poznaniu prosi wszystkie po­
wstałe na terenie miasta grupy 
ZMS oraz grupy ZMR i R2M, u- 
znające program i statut Związku 
Młodzieży Socjalistycznej o doko­
nanie rejestracji grup w Komite­
cie Miejskim ZMS. ul. Kościuszki 
nr 76 w terminie do dnia 30 bm.

4$
Wydział Zaoczny Technikum 

Handlowego w Poznaniu przy ul. 
Śniadeckich nr 54/58 przyjmuje za­
pisy na semestr wiosenny, który 
rozpocznie się 10 lutego 1957 r. Bliż 
szych informacji udziela oraz zgło 
szenia przyjmuje do dnia 30 bm 
sekretariat wydziału — tel 622-21.

Lepiej źle jechać niż <1« brze iść. Zgodnie z tym starym przysłowiem mie­szkańcy' środki, Koman­dorii, Zawad i Winograd, kinąc komunikację miej­ską, jeżdżą stłoczeni w trolejbusach, aby prze­siąść sir- z nich na Garba­rach lub na ni. Pułaskie­go do tramwaju. Tram­waj jest w każdym razie ma rżeniem mieszkańcy w peryferii Poznania. A!e przecież i najśmielsze nie­raz marzenia urzeczy­wistniają się, Marzenie o tramwaju zaczyna więc i dla tych poznaniaków na­bierać cech realnych.
Gtó studentów

J edna z sesji MRN w ub. r. 
poświęcona była właśnie 

sprawom komunikacy j nym: 
połączeniu środki i Wino- 
grad ze śródmieściem linią 
tramwaj ową. Początkowo 
środka miała większe' szan­
se, ale młodzież studencka, 
obecna na owej sesji, prze­
chyliła szalę zwycięstwa na 
stronę Winograd. W rezulta­
cie i środka i Winogrady o- 
trzymają połączenie trarnwa' 
j owe, tylko Winogrady wcześ 
niej. Przemawiają za tym 
przede wszystkim względy 
techniczne,

Tramwaj na Winogrady 
pójdzie od ul. Pułaskiego, a 
linia ta będzie budowana e- 
tapami. Pierwszy etap robót, 
które rozpoczną się już w II 
kwartale br., doprowadzi 
tramwaj do Stoków Cytadeli. 
W II etapie budowy tor tram 
wajowy sięgnie do ul. Kmie­
cej.

Kierunek: Śródka

Budowa nowej linii tram­
wajowej na śródkę prze 

widziana jest zupełnie no­
wą trasą: od ul. Krzywouste 
go (tj, od mostu J. Mar­
chlewskiego) wzdłuż szosy 
obok Jeziora Maltańskiego 
do ul. Warszawskiej, a w dal 
szej przyszłości, aż do Głów­
nej. Realizacja tego projek­
tu jest z wielu względów trud 
niejsza. Przede wszystkim 
dlatego, że miasto nie posia­
da tu jeszcze własnego (jak 
na Winogradach) torowiska, 
a powtóre, że wyłania się ko 
nieczność poprowadzenia go 
przez część gruntów, należą­
cych do osób prywatnych. 
Nie wątpimy, że sprawy te, 
choć wymagają pewnego cza 
su, zostaną ostatecznie po­
myślnie załatwione, tak, jak 
wymaga tego dobro społecz­
ne. Wszystkie formalności 
natury technicznej mają 
być, zgodnie z uchwałą sesji 
MRN, załatwione w br., aby 
z początkiem 1958 r. można 
było przystąpić do budowy 
toru. Będzie on również — 
jak na Winogradach — bu­
dowany etapami.

Tramwaj na śródkę pój­
dzie jeszcze dalej w kierun­
ku Zawad, a koniec trasy, 
długości około 2200 m prze-

Tak oto w perspektywicznym rysunku wygląda plan no­
wej linii tramwajowej, która przebiegać będzie od ulicy 
Krzywoustego (most Marchlewskiego) wzdłuż Warty w 
kierunku Zawad. Bieg toru zaznaczony jest grubą prze­
rywaną linią. Plany nowej trasy zostały już opracowane 
i wystane do zatwierdzenia. Rozpoczęcie budowy projek­

towane jest na początek przyszłego roku.

widziany jest przy moście na kredytów. Z kredytami nie 
Zawadach. Plany wstępne są jest jednak najlepiej. Tram- 
już opracowane i wysłane do waje, jak się okazuje, są w 
zatwierdzenia KOPI (Korni- Poznaniu przedsiębiorstwem 
sja Oceny Projektów Inwesty deficytowym i miasto musi 
cyjnychf w Warszawie, po- do nich rokrocznie dokła- 
fcem „zabierze głos44 Przedsię- dać. (Ro)
biorstwo Geodezyjne, które*--------------------------------------
wytyczy dokładną trasę i ~~
(patrz: przerywana linia na <2- pPOCjrOmU 
rysunku). W przyszłości, gdy

kulturalnych imprez
O „Krzyżakach" i ich twórcy — 

Sienkiewiczu można się wiele do­
wiedzieć z odczytu prof.' dr. Zyg­
munta Szweykowskiego, który pre 
lekcję na ten temat wygłosi dzi­
siaj o godz. 18, w sali posiedzeń 
Poznańskiego Towarzystwa Przy­
jaciół Nauk przy ul. A. Lampego 
27/29

W błędnym kole
Nic w tym -dziwnego, gdy pierw niech będą żarówki 

dwie osoby mają w tej samej (oczywiście te, zużywające 
sprawie krańcowo różne zda- mniej prądu), a potem ogra­
nia. Dziwić się jednak trze- szajmy apele'4.
ba. jeśli mimo tych sprzecz- LIST 2. „W szkole uczono 
ncści — obie mają rację, mnie, że najpierw był wie.-: 
Oczywiście, z punktu widzę- pary, a następnie — elek- 
nia logiki .jest to niemożliwe, tryczności. Obecnie mówimy 
Ale przy uoroszczonym my- o wieku atomu. Tymczasem, 
śleniu — tak. kiedy po pracy chce wieczo-

Mam przed sobą dwa listy rem posłuchać radia lub po 
czytelników. W streszczeniu czytać gazetę—klapa. Z radia 
można je ująć następująco: wydobywają się ledwie do- 

LIST 1. „Codzienne apele słyszalne dźwięki, a czytanie 
ogłaszane przez prasę i radio gazety przy żarówre 60 Watfc 
o ograniczaniu zużycia prą- jest sennym marzeniem (jeśli 
du doprowadzają człowieka się nie chce zepsuć oczu), 
do białej gorączki. Jak do- Przyzwyczaiłem się do ezyta- 
stosować się do apelu, skoro nia gazet, więc problem roż­
nie można nigdzie dostać ża- wiązałem, przez zainstalowa- 
rówek 15 i 25 Watfc? Jeżeli nie żarówki o mocy 150 Watt, 
już są, to przeważnie 60—100, którą nota bene z trudem 
względnie 150-Wattowe. Oś- uzyskałem. Nowoczesne 1 ład 
wietlanie tymi żarówkami to ne radio odstawiłem na raate 
jawne marnotrawstwo. Naj- do kąta. Jeśli znajdę naiw- 
_______________ __________. nego kupca — sprzedam. Za

hiiitet studencki
dziękuje...

Wprawdzie dopiero ponad mie­
siąc istnieje Studencki Komitet 
Pomocy dla Więźniów Politycz­
nych, jednak już dzisiaj może za­
pisać na swym koncie spore osiąg 
nięcia. Należy do nich przede 
wszystkim przeprowadzona w 
trzech punktach: pi. Wolności, 
pł. Wiosny Ludów i Rynek Jeżyc-

użyskane pieniądze zainsta­
luję chyba głośnik z radio­
węzła.

A więc w jakim żyjemy 
wieku?44

Na pewno — w dwudzie­
stym, drogi Czytelniku. I x 
pewnością w wieku atomu. 
Chodzi jednak o co innego. 
Istotnie z dziedziną elektry­
fikacji znaleźliśmy się |W 
błędnym kole. \

Bo, żeby ograniczyć zuży­
cie prądu powinniśmy koriy-

ki - W dniach od 17 do 22 grud- i 3tać z żarówek O mnieisaei 
nia uto. roku zbiórka uliczna, o-hnocy, których, niestetyu nie 
bejmująca dary w naturze i go- ? m„ tern i nett na
tówkę. Zebrano ogółem 38 tys. zł NaPCmia&t na niskie M-
oraz przedmioty wartości ok. J P^cie potrzeba silniejszych 
tys. zł. żarówek, przy czym stosowa-

Z zebranych funduszy zakupio- i , ^h pochłania Większą 
no m. in. ciepłą bieliznę, szale, , ńOŚC prądu.
pończochy, papierosy, przybory s CÓŻ zatem nam pOZOSt&łC? 
toaletowe, jabłka, cukierki itp. z | Przede wszystkim maksyHl&l- 

------ ne 0SZCZę(j2anie energii* elek­
trycznej i oczekiwanie na ra­
cjonalniejszą produkcję 
przemysłu elektrotechniczne­
go. A może nasi fachowcy 
od spraw elektryfikacji znaj­
dą wreszcie sposób na roz­
cięcie tego gordyjskiego wę­
zła? m. H. *

Teatrv
Opera — g. 19 „Śpiąca królew­

na"; Polski — g. 19 „Wieczór 
trzech króli"; Nowy — g. 19 — 
„Henryk IV"; Operetka Poznań 
ska —g. 19 „W’esoła wdówka*’; 
Komedia Muzyczna — g. 20 
„Rozkoszna dziewczyna"; Lalki 
i Aktora — g. 16.30 „O piesku, 
co chciał być szczotką" 1 „Jaś 
i Małgosia",

Kina
Apoilo — g. 14—20 „Julietta" 

(franc.); Bałtyk — g. 10. 14.30 1 
18.30 „Czerwone i czarne" (fran 
cuskl); Muza — g. 10 i 12 „pa­
sterka i kominiarczyk" (frant.), 
14—20 „Pan inspektor przyszedł" 
(ang„ 16 1.): Rialto — g- 10— 20 
„Do ostatniej kropli krwi" (ra­
dziecki); Warta — g. 10. 33, 14 i 
15 „Uderz w stół" (dokum.), 11 i 
32 „Zbuntowane rysunki" (baj­
ki), 16—20 „Nie ma pokoju pod 
oliwkami" (włoski); Targowe — 
g. 15 30 i 19.30 „Czerwone i czar­
ne" (franc.); Hutnik — g. 17 1 
19 „Matka" (radź.); Piast — g 
17 i 19 „Salto mortale" (NRF). 
Znicz (Wiry) — g. 18 30 „Wiosna 
budapeszteńska" (węg.. 18 l.>; 
Fotoplastikon — g 10—22 „Rzym 
starożytny".

1 XVV

Odf 7 V?v
Sala 17 U AM (al. Stslingradz-i 

ka 1) — g. 18 odczyt pt.: „Za-J 
pobieganie gruźlicy płuc" wy-\ 
głosi dr Marian Radajewskl. *

Radio
PROGRAM II 

Fala Pbzuania 249 m 
T5-J0 — „swojskie melodie 

15.30 — aud. dia dzieci; 16.05 
gra zespół instrumentalny Gór-^ 
kiewicza i Skowrońskiego; 16.35^ 
Rubików: suita dziecięca; 16.45J 
magazyn techniczny; 17 — spra a 
wy naszego miasta; Ł7.1o — 1 
skrzynka pytań i odpowiedzi; J 
17.3(1 — koncert rozrywkowy; \ 
13 — muz. taneczna; 18,35 — mu-r 
zyka i aktualności: 19 — ma-F 
gazyn muzyczny: 19.io — radio- 
wa spółdzielnia satyryczna.^ 
20.23 — kronika sportowa: 20.33 i 
piosenki francuskie: 20.45 — j 
..Portrety Joanny", słuch, w o-a 
pracowaniu Klemensa Białka'a 
22.15 — wieczorna aud, kamę- \ 
ralna: 22.40 — ze świata jazzu. \ 
23 —- z baletów Czajkowskiego T

Lokal PTF (u!. Paderewskie­
go 7) — wystawa fotografii ar­
tystycznej. /

. t.s

8, 8.30,f
• i 

i_______ >
Szpital Miejski lin. Raszeif 

(chirurgia i interna), ul. Zacisze » 
3 — tel. 509-89. Apteki: Dzier- ? 
żyńskiego 107, Głogowska 14fi 
Ostroroga 6, Mickiewicza 22 y 
Armii Czerwonej 25 i Główn« i 
53. Poradnia przeciwalkoholowa | 
(al. Marcinkowskiego 21) — czyni 
na w dni powszednie od godz a 

8—20. \
{’*k «*. **.. -4^. •wsą. "ifc. T

Wiadomości: 5, 6. 7, 
12.94, 1S, 18 25. 20 ( 23.51).

v’F"fV

i; 21 — Str. 4

już tor będzie gotów, projek 
tuje się wykończenie drugiej 
strony jezdni.

Wydział Gospodarki Ko­
munalnej Prezydium MRN 
współpracując nad projek­
tem z MPK, czyni starania o 
przyspieszenie budowy tej li­
nii, co zależy od uzyskania

KOBIETY 
protestują'

W dniu 23 bm. odbyła się 
narada przedstawicielek wszy 
stkieh pionów spółdzielczości; 
pracy naszego województwa ; Bilety do nabycia w Sekretarla- 
w celu ustalenia postulatów 
kobiet pracujących w tym re 
sorcie. Narada odbyła się w 
przededniu Centralnego Z jaz 
du Spółdzielczości Pracy, któ­
ry dniach 26—28 bm. od­
będzie się w Warszawie. Jed­
nocześnie na skutek protestu 
Zarządu Wojewódzkiego Ligi 
Kobiet w Poznaniu, wyrażo­
nego w stosunku do niedaw­
no odbytego Zjazdu Woje­
wódzkiego WTZSP, na którym 
nie wybrano ani jednej dele­
gatki na Zjazd Centralny — 
władze centralne spółdziel­
czości pracy poleciły na na­
radzie tej wybrać delegatkę 
dodatkowa. Została nią Mie­
czysława Jakubczak — Prze­
wodnicząca. Zarządu Spół­
dzielni ..Tkalnia44' w Ostro­
wie.

Uczestniczki narady poru­
szyły szereg spraw dotyczą­
cych pracy kobiet w spół­
dzielniach. zwracaj ac uwagr 
na konieczność ściślejszego 
nrzestrzecania statutu spół­
dzielczego oraz zasad praw­
dziwej demokracji, wyraża- 
’acej sie równym traktowa­
niem pracowników — tak 
kobiet, jak mężczyzn. Zda­
rzała sie bowiem dość częste 
wypadki, że w spółdzielniach, 
gdzie większość pracowników 
stanowią kobiety Zarzad i 
Rada Nadzorcza, składa sic 
tylko, z mężczyzn — częste 
pracowników administracyj­
nych a nie produkcyjnych 
T?C7est.piczki narady wyraziły 
nadzieję, że Centralny Zjazd 
Spółdzielczości Pracy 'sprawy 

te ureguluje. (as)

Jubileusz; 30-łecia pracy prezesa 
chóru „Harmonia” — Ignacego 
Kaczmarka uczczony zostanie kon 
certem muzyki polskiej. Koncert 
odbędzie się w niedzielę, 27 bm., 
o godz. 17, w auli Państwowej Wyż 
szej Szkoły Muzycznej w Pozna­
niu.

cie ZPZSil, ul. Ratajczaka 31 i w 
niedzielę przy kasie.

„Kłopot z mężczyznami", to ty­
tuł sztuki Jurgielewiczowej, któ­
rą przygotował zespół dramatycz­
ny Budowl. Sp. Pracy Remont.- 
Konserw. Zespół ten w przeglą­
dzie zespołów teatralnych spół­
dzielczości pracy woj. poznańskie 
go uzyskał przed miesiącem I 
miejsce.

Otwarcie ciekawej wystawy 
trzech grup plastycznych z trzech 
środowisk artystycznych Polski: 
Warszawy (Grupa — 55), Katowic 
(St-53) i Poznania (R-55), nastąpi 
w niedzielę, 27 bm. o godz. 12 w 
salonie CBWA przy al. KJarcinkow 

j skiego 28. (Ro)

artykułów tych przygotowano 
paczki świąteczne dla 387 więź­
niów, przebywających we Wron­
kach, Rawiczu, Sieradzu i For­
donie. Osobiste pokwitowania od­
bioru przez więźniów otrzyma do 
wglądu specjalna komisja, wyło­
niona z członków Komitetu i 
PCK.

Komitet Studencki składa w 
imieniu więźniów serdeczne po­
dziękowanie wszystkim ofiarodaw 
com, a szczególnie ZW PCK — 
czytamy w liście Komitetu:

„Dziękujemy Ministerstwu Spra 
wledliwości, a w szczególności wi­
ceministrowi Rekowi — za udzie 
lenie wydatnej pomocy w prze­
zwyciężeniu trudności ze strony 
niektórych czynników miejsco­
wych. Ministerstwo Sprawiedli­
wości wydelegowało specjalną ko­
misję z Centralnego Zarządu Wię­
ziennictwa w Warszawie, która o- 
sobiście poświęciła wiele czasu i 
trudu dla załatwienia wszelkich 
formalności, związanych z dorę­
czeniem paczek."

W ehwili obecnej zawiązuje się 
w Poznaniu stały Patronat Stu­
dencki nad Więźniami. (V)

Słaba płeć
kopie fea?«zie) — fair

Na Zachodzie bardzo popularną 
grą wśród kobiet jest hokej na 
trawie. W Polsce przed wojną dys­
ponowaliśmy dwoma żeńskimi ze­
społami kobiecymi, uprawiający­
mi ten rodzaj sportu. W Poznaniu 
istniała drużyna przy Poznańskim 
Towarzystwie Hokejowym oraz na 
Śląsku w Siemianowicach. Druży­
ny rozegrały dwa mecze, poczem 
z braku konkurencji i... zamąż- 
pójścia kilku zawodniczek zmarły 
śmiercią naturalną.

Powojenne próby wskrzeszenia 
żeńskich drużyn hokejowych w 
kraju pozostały dotąd bez rezul­
tatu.

„Obecnie — jak oświadczył tre 
ner Egon Hausmann, opiekujący 
się berlińskimi zespołami SG 
Adlershof — piłka nożna zyskuje 
wśród kobiet coraz więcej zwo­
lenniczek. Przecież w piłkę nożną 
nie gra się ostrzej niż w hokeja, 
więc dlaczego nie tolerować ko­
biet jako piłkarek. Zresztą kobiety 
grają bardziej fair od mężczyzn."

W Polsce przez pewien czas ist­
niała żeńska drużyna pitki noż­
nej. Zorganizowała ją krótko po 
I wojnie światowej poznańska 
Unia. Z braku konkurentek żywot 
jej nie był jednak długi, (p)

Trochę rzetelnej naNki
Chcesz zostać mistrzem? Dla 

chcących nie ma nie trudnego. Po­
trzebną wiedzę możesz zdobyć, sie 
dząc nawet w domu i w Icrótkim 
czasie „zakasować" wiadomościa­
mi niejednego fachowca.

Zakład Doskonalenia Rzemiosła 
w Poznaniu zorganizował bowiem 
korespondencyjne kuir\ zaoczne, 
przygotowujące do egzaminu cze­
ladniczego i mistrzowskiego w. ta­
kich zawodach, jak: ślusarstwo, ko^ 
waistwo, stolarstwo. kołodziej- 
stwo, krawiectwo, artystyazne ce­
rowanie i instalatorstwo eieJctrycz 
ne. W najbliższym czasie zamierza 
szkolić sposobem korespondtncyj* 
nym malarzy, fryzjerów, ««wców 
itp. Zapisy na kurs odbywają się 
na podstawie zgłoszeń. Kursanci 
uczą się zasadniczo w domu, na 
podstawńe skryptów, a tylko w jed­
ną z niedziel w miesiącu przyjeż­
dżają do Poznania na konferencję 
konsultacyjną.

Aby zostać przyjętym ns kurs 
czeladniczy, trzeba mieć ukończo­
ną szkołę zawodową i co najmniej 
2>/»-Ietnią praktykę zawodową. Na 
kurs mistrzowski zaś przyjmuje śię 
tych, którzy mają co najmniej 2-A- 
letnią praktykę zawodową i zdali 
już egzamin czeladniczy.

Kurs trwa około 6 miesięcy. O- 
płata za naukę łącznie a podręcz­
nikami i skryptami wynoad 500 zł, 
płatnych w miesięcznych ratach 
po 100 zł.

A wdęc? Droga do zdobycia dy­
plomu mistrza otwarta! ((I)

Rene Glanau 
i „Ali Baba

W sobotę 26 i w niedzielę 
27 bm. w kinie Bałtyk o godz. 
19, a w kinie Apollo o godz. 
20.30, odbędzie się wieczór 
filmowo-rozrywkowy, którego 
wykonawcami będą: Flisa- 
beth Charles, Rene Glanau 
— piosenki, Barbara Jachów- 
na i Witold Książklewicz — 
taniec, Witold Patussyński — 
konferansjerka oraz zespół 
Zygmunta Wicharego. Na 
ekranie ujrzymy kolorowy 
film produkcji francuskiej 
pt.; „Ali Baba i 10 rozbójni­
ków44.

U

KBOHiKA WYPADKÓW
Na krze lodowej koło Lubonią 

znaleziono 35-letnią Weronikę Szpa 
kowską, zamieszkałą w Głuszynie. 
Lekarz Pogotowia stwierdził u niej 
odmrożenia I stopnia rąk i nóg. 
Szpakowską odwieziono do szpita­
la, skąd po otrzymaniu pierwszej 
pomocy, udała się do domu.

*
15-letnia Danuta Ostrowska, za­

mieszkała przy ul. Gwardii Ludo­
wej nr 15, m. 3. zatruła się adałi- 
ną. Pogotowie odwiozło ją w sta­
nie nieprzytomnym do szpitala.


